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MY NOWE ŻYCIE STWORZYM SAMI — I NOWY ZAPROWADZIM ŁAD! 


DROŻYZNA—TO OSOBISTY PODATEK DOCHODOWY 
OD LUDZI PRACY. 


Prasa robotnicza dotychczas nie zwróciła uwagi na jedną jeszcze 
ujemną stronę drożyzny w stosunku do robotnika: jest ona (drożyzna) 
ogromnym ciężarem podatkowym od wszystkich tych, którzy otrzymują 
pensję w markach polskich i za te marki kupują artykuły codziennej 
potrzeby. Dlatego też o tej stronie podatkowej drożyzny chcemy tutaj 
zastanowić się na chwilę. 

Jak wiemy, największą przyczyną drożyzny jest ciągły druk bank- 
notów "na pokrycie wydatków bieżących skarbu Państwa. W ostatnich 
dniach maszyna drukarska wypuszcza codziennie przeszło 4 miljardy 
nowych marek. Wzrost drożyzny nie wiele wyprzedza procentowy 
wzrost ilości marek na rynku, Państwo zaś musi drukować banknoty, 
gdyż wpływy jego skarbu nie pokrywają wydatków t. j. opodatkowanie 
zwłaszcza, ludzi majętnych, a przedewszystkiem właścicieli roli zale- 
dwie w części pokrywa wydatki na utrzymanie olbrzymiej ilości 
wojska i ciężkiej machiny administracyjnej. i 

Zdawałoby się, że przez druk banknotów państwo zwiększa-swój 
dlug wewnątrz państwa wobec swoich obywateli, tymczasem dewaluacja 
pieniądza naszego, t. j. zniżanie się wartości. marki. polskiej idzie 
w nieco szybszem tempie, niż wzrost ilości banknotów — czyli— dłu, 
państwa sa wypuszczone marki nie wzrasta, a stałe się zmniejsza — jeżeli 
ten dług chcielibyśmy wyrazić w złocie lub w dolarach. 

Ale w takim razie któż łoży na utrzymanie setek tysięcy żoł- 
nierzy i urzędników państwowych? Majętni ludzie nie — gdyż po- 
datki przez pich płacone nawet w części nie pokrywają potrzeb Pań- 
stwa, — Skarb państwa również nie—gdyż dług jego się nie zwiększa, 
a zapasy złota się nie zmniejszają; w takim razie kto? 

— Otóż wszyscy ci, którzy biorą pensje w markach polskich, a więc 
wszyscy ludzie pracy umysłowej czy fizycznej. 

Weźmy przykład: Urzędnik wziął w dniu 1 grudnia 200,000 mk. 
pensji, co równało się w tym dniu 8 korcom żyta. Ten urzędnik jed- 
nak pensję tę musiał wydawać potrosze, bacząc, aby ona nu wystar-. 


- czyła na przeżywienie do końca miesiąca. W rezultacie — z powodu 


wzrastającej drożyzny, — wszystkie produkty zakupione przez niego 
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PRZEWODNIK PO BIBLJOTECE L. S. S. 
(Ciąg dalszy). 


NAUKI.SPOŁECZNE (dokończenie). 


Jesteśmy u końca naszej wędrówki po dziale nauk społecznych. 
Przeszliśmy prócz prac ogólnych książki z historji kultury i cywili- 
zacji, poznaliśmy historję ruchów społecznych, socjologję, prawo i ustroje 
państwowe, ekonomję, socjalizm i spółdzielczość, (patrz. Ne 21 do 26 
i 29 „Spółdzielcy Lub.), a pozostały nam się jeszcze książki, również 
treści społecznej, lecz już nie tak istotnej, Możnaby je nazwać ogólnie 
książkami dla tych spraw społecznych, które przemijają prędzej, są 
czasowe i prędzej się mogą zmienić, niż tamte, które dotyczą całych 
tysięcy lat. Do takich przemijających spraw społecznych należy bie- 
żąca polityka wszystkich dzisiejszych partji politycznych i organizacji 
kościelnych, sprawa uciśnionych narodowości (bo ucisk ten z czasem 
znika — jak n. p. w Polsce i Czechach — a powstaje nowy — wobec 
Rusinów i Słowaków), sprawa włościańska, sprawa zdrowotności spo- 
łecznej, sprawa ucisku wyznaniowego (np. wobec żydów lub Ormian 
w Turcji), sprawa równouprawnienia kobiet w całem życiu, społecz- 
nem, sprawa oświaty i kultury powszechnej i t. p. 

Dla wszystkich wyżej wymienionych działów Bibljoteka nasza posiada 
dość doborowe książki, z których najlepsze polecamy w porządku 
następującym: 


A) DZIEŁA TREŚCI OGÓLNEJ, SZKICE, ROZPRAWY it. p. 


Ni katalogu, 
Sombart W. Kwestje ekonomiczne i socjalne w społe- ; 
czeństwie spółczesnem 6 > . TERIS ż 1117 
— — — W obronie swobody słowa 1039 i 1664 


Schippel M. Nędza dzisiejsza, a dzisiejsze przeludnienie 1621 


Richet K. Wojny i pokój 8 i 1669 

Fuchs J. Dość wojen . a 3 > +» Bd . 818% i 8185 

Lóbl Dr. E. Kultura i prasa. . . a y» 1171 i 1355 
* Holtzendorff F. Znaczenie opinji publicznej w życiu 

z państwowem |. i * 3 $ h — i $ 8619 

Nałkowski W. Jednostka i ogóőf . . =~ < <~ 108 


Krzywicki L. otchłani ACE 3 E OEA ES S 1529 
Żeromski St. Początek świata pracy zi» 


B) POLITYKA. 


Krajewski J. Tajne Związki polityczne w Galicji 
Gd roka IIg — BE zo = POWY wia oO) 

Kulczycki L. Związek postępowo-demokratyczny . . 8632 

Straszewicz L. Rysy charakterystyczne programu stron- 


nictwa polityki realnej . >. R s NE: 28031 

— — — Pierwsza Zimmerwaldzka Konferencja. -. 8457 = 
C) KWESTJE NARODOWOŚCIOWE i WYZNANIOWE. 

Marks, Engels, Liebknecht, Odbudowanie Polski, =.  . 1194 
Bakunin M. Do Polski, Rosji i Słowian è x ż 4 © LOOT 
— — — ç Kwestja polska — praca zbiorowa z . 8461 
Limanowski Bol. Odrodzenie i rozwój narod: polskiej 

na Sląsku . `. EOG OJ PSE 00 Pd 1128 
Dubois P. Irlandja współczesna . R GB L 


Studnicki Wł, Finlandja i sprawa finlandzka . . . 1190 
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„Polska ma najnieszczęśliwsze na świecie granice i sąsiadów od 
wschodu i zachodu, którzy przez długi czas nie zapomną, że byliśmy 
ich poddanymi“. Innemi słowy znaczy to: 

Należy nam iść pod Berlin i na Moskwę i absolutnie nie wierzyć 
w to, że pokój na wszystkich frontach, a zwłaszcza z robotniczą Rosją 
został naprawdę ostatecznie zawarty. 

dalej pisze ob. Mielczarski: „A w razie wojny, od czego broń 
nas Boże, w nauce znajdziemy pomocnika, decydującego o zwycięstwie" — 
czyli znowu innemi słowy: Niech żyje, niech się rozwija i niech 
działa „Polski Instytut Gazowy“, mający wypalać setkom tysięcy 
ludziom — braciom, innym językiem mówiącym oczy. 

Jest to obelga, rzucona w twarz wszystkim dotychczasowym pod- 
kładom ideowym kooperacji spożywców, jest to zdrada nawet włas- 
nych szeregów neutralnych, a stanięcie w jednym rzędzie z wojującym 
kapitalizmem, z dżierżącymi władzę w państwie bankierami, finansis- 
tami i dziędzicami, w imię „błagonadiożności* wobec fikcji jedności 
narodowej kraju. i 


Z KOMISJI KULTURY PROLETARJACKIEJ. 


Zapowiadane w poprzednich numerach świąteczne przedsięwzięcia 
kulturalne i rozrywkowe odbyły się wszystkie w porządku. 

Najsampierw udała się, jak już wiele lat temu nie bywało — 
wspaniała Wigilja: w dniu 24 Grudnia 1922 r. w sali W. S. W. przy 
ul. Bernardyńskiej Ne 2, przeszło 117 osób, najbliższych naszej Insty- 
tucji, wzięło w niej udział. Podniosłe przemówienie członka Zarządu 
tow. Dominki, wzywające do współpracy wszystkich proletarjuszy 
około swej organizacji gospodarczej bez różnicy odcieni politycznych, 
uczyniło nastrój sali b. poważnym. Następnie objaśnił historyczne zna- 
czenie świąt Bożego Narodzenia czyli Narodzin Słońca — tow. Ekiert. 
Muzyka solowa ob. Dłutowskiego, doskonałe chóry K. K. P. i inne 
produkcje artystyczne, karmiące duszę, a przeplatane podaniami 
R zen orzeźwiającemi ciało — wszystko to uczyniło z tegorocz- 
nej Wigilji prawdziwie nową, społeczną wieczerzę, jakiej wizje tylko 
w marzeniu świecą nam dziś dla przyszłej ludzkości. sg 

Słabiej wypadł Koncert Świąteczny w dniu 26 grudnia w Sali 
T-wa Muzycznego. Świąteczny czas wypoczynkowy nie nastroił ani 
wykonawców ani słuchaczy do koncertu — aczkolwiek i tu niektóre 
części programu wypadły b. dobrze. 5 

Za to nadobrze rozbawili się wszyscy na Zabawie Syłwęstrowej, 
urządzonej w sali kino-teatru „Venus* w dniu Sylwestrowym, trwa- 
jącej aż do ranku Nowego Roku. W części artystyczno-koncertowej, 
poprzedzającej zabawę, mieliśmy poza chórem i orkiestrą dwa ory- 
ginalne miejscowe utwory robotnicze — jeden poważny — „Węz- 
wanie do Roku Nowego“, drugi satyryczny „Chrystus się rodzi“ — 
wygłoszone przez autorów, które znalazły bardzo przychyłne przy- 
jęcie słuchaczy. 

Koroną i zakończeniem okresu świątecznego była Choinka dla 
dzieci, urządzona w sali T-wa Muzycznego w dniu 7 b. m. o godzinie 
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6 wieczorem. Udała się nadzwyczaj dobrze, dając przeszło 300 dzie- 
ciom i 200 starszym tam zgromadzonym na cały rok niezapomnianej 
radości i zadowolenia, jakie tylko współuczucie z weselem i zadowo- 
leniem czystych dusz dziecięcych dać może. Bo też było się czemu 
przypatrzeć i przysłuchać: Gra orkiestry robotniczej, śpiewy dosko- 
nale wyćwiczonego chóru i duetu dziecięcego, sztuczka w „Noc Wigi- 
lijną*, komedyjka nader ucieszna „Tajemnica* piękne dwie dekla- 
macje udramatyzowane „Lalki'** Kondratowicza i „Za służbą Ujej- 
skiego — a w końcu uwieńczenie całej zabawy — cudny obraz sce- 
niczny: „Śnieżek”*, odegrany przez dzieci z Osady I. Tańczyły tam 
zimowe duszki leśne „Śnieżki*—dzieci i dziewczątka maleńkie w wiel- 
kiej zamieci śnieżnej, była tam sierotka zbłąkana i dobry leśnik. Był 
w końcu Balet i Krakowiak wesoły, a kiedy w końcu Mikołaj zaczął 
obdarowywać wszystkie maleństwa skromnymi podarkami, przygoto- 
wanymi przez Zarząd Spółdzielni, to już i radości nie było końca. 
I porządek był na sali wzorowy i zabawa ogólna trwała jeszcze po 
skończeniu oficjalnego programu. 

A teraz — kiedy okres świąteczny minął i te najdroższe—maleń- 
stwa — też są zadowolone, weźmy się starsi do codziennej pracy 
nad rozbudową naszej proletarjackiej placówki, aby ona na przyszły 
rok jeszcze więcej dać nam mogła zadowolenia niż w tym. 


] 


Z ŻYCIA ROBOTNICZEGO W KRAJU. : 


Według ostatniego Ne „Szklarza” jest obecnie czynnych 80 hut szklanych 
w Polsce z ogólną liczbą 12.180 robotników. Wyrabiają one 10.210 ton szkła mie- 
sięcznie, z czego 40 proc. wywozi się zagranicę. Zorganizowanych w Związku 
jest niestety tylko około 4.000, stąd niedotrzymywanie umowy i nędzne płace ze 
strony związku fabrykantów. 

Wybory do Zarządu Warszawskiej Kasy Chorych, rozwiązanego naskutek reakcyj- 
arch ataków kapitalistów, odbędą się w miesiącu lutym b, r, i cała klasa robotnicza 

arszawy przygotowuje się do walnego wystąpienia przy wyborach. 

W. Krakowie trwa już od przeszło 3 miesięcy, bo od 9-go pażdziernika 1922 r. 
. uporny strejk drukarzy. Chodzi nietylko o podwyżki w płacy, ale i o uznanie 
prawa przedstawicielstwa robotniczego, którego przedsiębiorcy dwom z delegacji 
Związku drukarzy odmawiają. Inne organizacje robotnicze wezwała Komisja 
Centralna Zw. Zaw. do materjalnego poparcia. 

lle jest obecnie bezrobotnych w Europie? Według ostatnich informacji niem: 
„Biuletynu Pracy* cyfry te przedstawiają'się jak następuje: 

Anglja 2 miljony, Włochy 800 tysięcy, Szwajcarja 156 tys., Niemcy 200 tys., 
w innych krajach razem do 700 tys., razem około 4 miljony. 

W Ameryce drugie 4 miljony. A ia uz tych, co za żebraczą płacę 
podtrzymują swe życie i nie są zapisani w Biurach Pośrednictwa prácy? 


Z ŻYCIA SPÓŁDZIELCZEGO ZAGRANICĄ. 


Tydzień propagandy spółdzielczej od dnia 3 do 10 grudnia urządziły wszystkie 
trzy Związki Kooperatyw w republice czesko-słowackiej: czeski, niemiecki i pol- 
ski. Odbył się w tym celu olbrzymi wiec demonstracyjny w Pradze czeskiej, na 
którym przyjęto wielką rezolucję, domagającą się od rządu utworzenia Izb pracy, 
zniesienia podatków od Stow. sprzedających tylko członkom, poparcia finanso- 
wego robotniczych NOE wytwórczych, obniżenia opłat kolejowych, celnych 
i pocztowych dla spółdzielni, popierania robót publicznych, wprowadzenia nauki 
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kooperatystyczncj də szkół i w. in. Zaś wszystkie Spółdzielnie na prowincj: 
urządziły zebrania u siebie, agitując gorliwie za wpisywaniem się do kooperatyw? 
za niekupowaniem u kupców prywatnych. Nasi towarzysze polscy. po czeskiej 
stronie Sląska Cieszyńskiego taksamo pracowali, wydając w dziesiątkach tysięcy 
odezwę, urządzając 41 wieców po całym Sląsku oraz piękny wielki plakat, który 
— ź wycieczki Spółdzielczej przywiózł z sobą Członek Zarządu L. S.S. którymi 
i nasze sklepy ozdobiliśmy. 

Podobny tydzień propagandy urządziły w tym samym czasie wszystkie 
kooperatywy francuskie, o którym bliższe wiadomości nadejdą w najbliższych 
dniach. Skrót odezwy tow. śląskich podaliśmy w poprzednim numerze. 


3-ci Kongres Ligi Kooperatyw Ameryki Północnej odbył się w październiku b. r. 
Kongresy takie odbyły się w wielu innych krajach podobnie jak i u nas. W 
każdy kraju uchwalono bardzo ważne i ciekawe często rzeczy, a w Ameryce między 
innemi: 

Domagać się uwolnienia więźniów politycznych (bo rządzący kapitaliści 
amerykańscy nie szczędzą więzień dla „buntowszczyków”*). 

Złożyć przy pomocy Związków Zawodowych i Kooperatyw rolnych sumę 
50.000 dolarów (obecnie 90 miljonów marek polskich) na propagandę i rozwój 
spółdzielczości. ) 


Zakładać szkoły spółdzielcze i kursy naukowe dla robotników. 


NOWE PISMA W CZYTELNI ROBOTNICZEJ L. S. S. 
przy ulicy Zamojskiej Nr. 10. 


Drogą zamienną za nasze czasopismo otrzymaliśmy następujące 
nowe pisma: 

„Lokator Zagłębia”, pismo tygodniowe, poświęcone sprawom miesz- 
kaniowym i społecznym, wychodzi w Sosnowcu. 

„Szklarz“, dwutygodnik organ Związku Zawodowego Robotników 
Przemysłu Szklanego w Polsce, wychodzi w Piotrkowie. 

„Przewodnik Spółdzielni Budowlanych“, podający b. interesujące 
wiadomości o ruchu budowlanym spółdzielczym w kraju. 

„W zajemna Pomoc“, organ Zw. Metalowców, Hutników, Robotni- 
ków Fabr. i pokrewnych Zawodów Zw. Zaw. Polskiego (Kleryk) w Kró- 
Nan. Hucie na Sląsku Górnym. 

„Robotnik Sląski', Centralny organ. Pol. Soc. Partji Robotn. 
w Czechosłowaczyżnie, dziennik, wychodzi we Frysztacie na Sląsku 
Cieszyńskim. 

„Czerwony Zawodowiec”, — dwutygodnik, organ klasowych związ- 
ków zawodowych, Cieszyn po stronie czeskiej. i 

„Polska Współczesna“, kwartalnik, poświęcony, obywatelskiemu 
wykształceniu, wych. w Krakowie. 

„Częstochowianin”, pismo tygodniowe P. P. S. 

„Walka Robotnicza”, tygodnik — Warszawa. 

„Wojskowy Przegląd Spółdzielczy”, tygodnik Centralnej Spółdzielni 
Wojskowej. 7 

„Przewodnik Oświatowy Tow. Szkoły Lud“, w Krakowie. 

„Maszynista“, organ Żw. Zaw. Maszynistów, Kol, W-wie. 

„Poradnik Spółdzielni Kredytowych”, zamiast dotychczasowej „Sity“. 


Towarzysze! pamiętajcie, że przy ulicy Zamojskiej 10, wejście z ulicy—snajduje się 
_ " CZYTELNIA PISM, w której znajdziecie setki interesujących i obchodzących Was rzeczy! 
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WIADOMOŚCI GOSPODARCZE. 


Zdawało nam się, pisząc w poprzednim numerze o wściekłej 
wprost drożyźnie, że to tylko na okres świąteczny. Tymczasem po 
świętach nietylko że nie tanieje, ale jeszcze w szybszem tempie bedzi 
w górę niż w grudniu. I tak drożeją w handlu hurtowym codzień: 
kawa, drożdże, cukier, sól, zapałki, mąka, wyroby mięsne. Urzędy 
akcyzowe podniosły opłatę na drożdże,, cukrownicy cenę worka cukru 
o 20 tysięcy mk., atrzodę chlewną masami wywozi się do Niemiec tak, 
iż od 1 b. m. zdrożała cena żywca na funcie o 500 mk. 

Dokąd zajdziemy? W Rosji skreślono 6 zer z pieniędzy, a u nas 
wkrótce dojdą nowe 3 zera na każdym przedmiocie pierwszej potrzeby, 


Nowa placówka kulturalna K. K. P. 


W porozumieniu z kierownikiem Chóru i Orkiestry, ob. prof. Dłutowskim Zarząd 
L. S. S. zaakceptował utworzenie 


SZKOŁY MUZYCZNEJ 


dla dzieci i młodzieży członków L. S. S, w której uczyć się będzie przed- ; 


miotów następujących: 
Teorji muzyki, czytania nut głosem, gry na skrzypcach, fortepianie, oraz 
instrumentach dętych. r 


Nauka 2 godziñy tygodniowo. 
Opłata miesięczna 10.000 mk., wpisowe 1000. Wpisy przyjmuje Sekretarjat 


Wydziału Społ.-Wychow. od 15 b.-m, do 1 Lutego co dzień prócz czwartku od ` 


1/3 do 3 po poł. w Biurze L. S. S. przy ul. Zamojskiej Ne 10. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


Tow. sygate K. Proponujecie, towarzyszu, by Wydział Społ.-Wychow. 
L. S. S. urządził szkołę tańców, któraby odciągnęła młodzież i dorosłych od po- 
dobnych przedsięwzięć, będących w rękach bądź naszych przeciwników ideo- 
wych bądź gi de gy spekulantów i przyciągnęła do pracy w L. S. S. Otóż 
uważamy, że szkoła tańców więcejby szkody niż pożytku moralnego Spółdzielni 
naszej przyniosła. Nie to, iżbyśmy zasadniczo przeciwni byli wszelkiej godnej 
zabawie i weselu. Kilkakrotnie w ubiegłym roku urządzane przez naszą K. K. P. 
zabawy dla członków i sympatyków Spółdzielni świadczą, że nie jesteśmy klasz- 
torem średniowiecznym, skąd raz na zawsze wygnano wszelki uśmiech i radość 
życiową, Ale też pochlebiamy sobie, że nasze zabawy różnią się czemś od 


tamtych chadeckich czy innych pohulanek — swoim spokojem, porządkiem i pew-- 


nym poziomem kulturalnym. Ale mamy zbyt wiele poważniejszych prac w Wy- 
dziale Społ.-Wych. do spełnienia w czasie najbliższym, aby myśleć specjalnie 
i wysiłki wkładać w organizację — szkoły tańców. Mamy do prowadzenia i dal- 
szego organizowania Odczyty, utworzenie bibljotek dzielnicowych, otoczenie 
opieką kulturalną dzieci członków L. S. S. a z braku ludzi do współpracy wyko- 
nać tych projektów nie jesteśmy w stanie,tak, jakbyśmy sobie życzyli. 1 jeśli 
kogoś nie przyciągnie nasza Bibljoteka, Czytelnia, Chóry, mł: i Wykłady — to 
— niechcemy, aby go dopiero przyciągała szkoła tańców. Taki element pozo- 
stawić musimy tymczasem chadekom, knajpiarzom i innym bogoojczyźnianym 
zwolennikom starego porządku na świecie, zanim działalnością naszą kulturalno- 
oświatową nie zostaną przekonani do czegoś poważniejszego, 
ł 
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za całą pensję, przeliczone na wartość żyta — dadzą mu zaledwie 
6 korcy żyta. To zjawisko określono, jako wzrost drożyzny przez 
grudzień o 25 proc, Widzimy, że urzędnikowi temu ktoś zabrał dwa 
korce żyta,—któż więc? Część z tego oczywiście zabrał sklepikarz, 
spekulant, — większą jednak część zabrało państwo — przez wypusz- 
czenie nowej serji banknotów. Te korce żyta zabierane wszystkim 
ludziom pracy starczają, muszą starczyć na wyżywienie i pensje wszyst- 
kich żołnierzy i urzędników państwowych. 

Jest to najoczywistszy podatek dochodowy, i to podatek, zabie- 
rający czwartą część i więcej naszych zarobków, podatek, wobec któ- 
rego wszystkie inne podatki ściągane od ludzi majętnych są niczem. 

Może ktoś jednak powiedzieć, że ten podatek płaci każdy, kto 
cośkolwiek kupuje. Otóż nie. Chłop np. nie trzyma dzisiaj pieniędzy 
w domu. Jeśli dziś sprzeda krowę, to kupi zaraz, a więc po cenach 
równowartościowych — albo drugą krowę, albo coś z przyodziewku. 
To samo wszyscy kupcy, fabrykanci—źle by oni gospodarowali, gdyby 
choć jeden dzień przetrzymywali gotówkę u siebie. Tylko ludzie pracy, 
żyjący z pensji —płacą ten podatek tak olbrzymi, że pokrywa on olbrzymią 
część wydatków państwa. 

Ale w takim razie jest to ogromna niesprawiedliwość, o której 
należy krzyczeć wszędzie i na każdem miejscu, J. D. 


Aby „Spółdzielca Lubelski“ stał się naprawdę organem klasowo 
uświadomionego proletarjatu, to trzeba, aby: 
> Każdy członek i członkini L. S. S. stali się jego odbiorcami. 
Aby towarzysze ze związków zawodowych i z fabryk przynosili 
do redakcji wiadomości o tem, co się u nich na terenie pracy i walki 
zawodowej dzieje, byśmy w większej mierze niż dotychczas mogli 
zamieszczać wiadomości z życia robotniczego Lublina. 


MILITARYZM POLSKIEJ KOOPERACJI 
„NEUTRALNEJ. 


Z racji wyboru działacza spółdzielczego na stanowisko Prezyoenta 
Państwa, różne pisma spółdzielcze, różne żądania pod jego adresem 
wysuwają. Żądania te charakteryzują bardzo poszczególne odłamy 
ruchu Spółdzielczego. Między innymi, Dyrektor Związku Pol. Stow. 
Spoż. ob. Mielczarski w N 1 „Spólnoty" tak się m. i. odzywa do 
nowego Prezydenta: ? 

Kochany Stachu! — zrób silny rząd, dobrą administrację, uzdrów 
skarb — wszystko to b. pięknie. Ale dalej, zamiast: zawrzej trwałe 
sojusze |jpokojowe z ościennymi krajami, poprowadź proponowaną 
przez rząd rosyjski sprawę rozbrojenia możliwie najdalej, pracuj 
nad tem, byśmy 50 proc. wydatków krajowyc nie 


. oddawali na wojsko lecz na rozwój gospodarczy i oświatę, to arcy- 


lojalny i dzisiejszy kapitalistyczny porządek na świecie widać bardzo 


respektujący kierownik kooperacji drobnomieszczańskiej tak oto pisze: 
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Towarzysze! Korzystajcie z Bibljoteki L. S. S, przy ul. Bernardyńskiej 2. 


Druk. Kossakowska w Lublinie. 


